GAZETA WARSZAWSKA 


` W SOBOTĘ DNIA 5. STYCZNIA ROKU toz 


Z Warfzawy Onia 5. Stycznia. 
Mowa JP. Mnifzcha Marfzałka W. K. 
w dzień Nowego Roku 1793. na Po- 
koiach miana +» W tych fie zawierała 
fłowach: 3 

Nayias: Królu Panie Nafz Miłościwy! Rok 
po Rokn, kres ‘zamierzony czasom fkazuie; 
miiają Wieki, i pokolenia: fzczęśliwy kto po- 
glądaigc na przeszłość, widzieć może, znaczo- 
NE ley ślady, iprawami Cnoty. 

X Takie W. K. Mości będzie uczucić, ta” 
kie lemu, od wipołczefnych będzie zaświad* 
czenie. : 

Kolsyne chwile Panowania Twego, Krola 
Nayjąś; wyfiawiły Ci rożne nie: raz widoki; 
tkwił iednak nie wzrufzenie w Polakach Dach 
/olności, į gdy iey ręka wieńczyła Twe fkro- 
meza tey, głos wrożył zawsze, że usprawie- 
dliwifz Rowołanie Twoie; inaczey niechcefz nar 
Krolować, iak dzielnością opieki, inaczey mie- 
mozemy Ci zawdzięczać, iak poręką ufności ; 

» Twe wflawi Beito, modz nie 


i tać to zaletą 
. D 
blafkiem Tronu, bo ten Obywatela nie razi, 
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ale modz wylewem ferca, bo ten Obywatela znię: 
wala. 

Narody dzięki Niebom fkladaią, gdy im 
dobrego dozwalą Krola! Nafze te fą życzenia, 
te prożby, aby nam iak naydlużey naylepfzego 
zachowały Oyca:: lam non pojsumus, nisi Opti. 
mum ferre. 


Z Paryża Onia tt. Grudnia. Za- 
pytania Ludwikowi na Sefsyi dnia rr. 
zadane , y iegoż Odpowiedzi na nie, 
podług Zurnalu Pary/kiego, były na- 
ftępulące: 

- Prezyduiący. Ludwiku, Lud Francufki o- 
fkarża W Pana, że Spiknienia liczne na Wpro- 
wadzenie Tyrannii y obalenie Wolności udziałą- 
łeś. Dnia 10. Czerwca R. 1789. naltąpiłeś na 
Naywyżlzą Udzielność Narodową, zawiefzaijąc 
czynność Reprezentantów „y gwałtem rozpę= 
dzając ich z pieyfca Seflyi? 

Odpowiedz. Wtedy na ten pizypadek ża. 
dnego ielzcze niebyło Prawa. 

Prezyduiący. “Daia 25, Czerwca Roku 
1789. opafałeś Reprezentantów LuduW oyfkiem, da- 
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łeż-im Deklaracyą, y kazałeś im fie roziechać? 


Ludwik toż famo edpowiedział na to, co 
na Artykuł pierwfzy. g 

Prezyduiący. Sciągnąleś Armią do Pa- 
ryża, y na W.Pana rozkaz, krew fię lała? 

Odpowiedz. Na ówczas rufzenie Woylka 
było w mocy moiey, y rozlew krwie niebył mo- 
im zamierzeniem, 

Prezydużący. Zwłóczyłeś długo dopełnie- 
nie Praw względem znielienia Poddańftwa, Dzie- 
fiecin Sc. Ociągałeś ię długo od uznania De- 
klaracyi Praw; przywołaieś Reyment Flandryi/kt, 
y Warty podwoiłeś; dopuściłeś zelżyć Kokardę 
Narodową; powodem byłeś do śmierci wielu O» 
bywatelow w Werfalu przed przybyciem W.Pa- 
na do Paryża. Dówód tego nayduie fię w Uwa- 
gach W.Paqca pod dniem ro. Września R. 1789. 
nad Dekretami fobie przełożonemi? 

Odpowiedź. Rzecz tycząca fię Kokardy Na- 
rodowey ieft falfzywa. Czycienie Uwag nad De- 
kretami w moiey było mocy. - 

Prezyð: Na dniu ro. Lipca Roku 1790. 
wykonałeś Przyfięgę, którey niedotrzymałeś , 
rozdałeś Milliony “na przekupienie Ludu, y 
wfzelkiey Popularności użyłeś dla uciemiężenia 
Wolności? 

Opo: O co mnie tu wifuią , wfzyftko 
to wpada na czas przed przyięciem Konfty- 
tucyi. 

Prezyd: W Roku 1791, zamyślałeś ucieczką 
ufanąć fie, udałeś fie przeto na Przedmieście S. 
Antoniego, y Pieniądze tam ròzdałeś. Dnia 
zg. Lutego, zebrało fię wiele Szłachty na Zam- 
ku Thuilleries, dla zaftonieņia tey ucieczki za- 
mierzoneyć 

OQpow: Ofkarżenie to iet nierozeznane. 
Zawsze mialem ukontentowanie w rozdawaniu” 
Lvdowi pieniędzy, lecz zamiaru złego w tym 
niemiałem. 

Prezyd: Na dniu g1. Czerwca z falfzywym 
Pafzportem uciekleś, y właśnie pierwiey obie- 
cates Konftytucyinemu Zgromadzeniu w Liście 
kazać do Kxekucyi przyprowadzić Prawa? 

Odp: Względem tey Podróży, odzywam fię 
ia do tego, có na ówczas Konftytucyineniu Zgro» 
madzeniu w tey mierze powiedziałem. 

Prezyd: Byłeś powodem do Rzezi w Nancy 
żafzłey. Gdy powrgciwizy Z Farenne, Sufpen- 
dowany zoftałeś, fpiknienia fię iednak niezanie- 
chałeś; z W.Pana rozkazu na Pału Marfewym 
krew fię lała? s ; 

OQp: Co fig Rato od dnia r4. Lipca Roku 
1791. to zgoła do mnie nie należy; wrefzcie żas 
dney o tym wiadomości niemam. 


, Prezyd: Przez przekupionych Pifarżów, As= 
sygnaty wprawiłeś w dylkredyt, y broniłeś E- 
migrantów, wielkie onym Sumniy wyliczaiąc ; 
nakłoniłeś Królów Wegierjkiego y Prujkiego do 
zawarcia ugody w. Pilnitz, dia przywrócenia 
W.Pana znowu nazad na Tron. 

Odp: Skoro dowiedziałem fię o tey Ugodzie, 
zaraz doniofłem o niey: Wrefzcie po Konfty- 
tucyi najeżało to do Miniftrów. 

Prezy: Po Miaftach Arles y Awenion, lała= 
fę krew OQbywateifka. Wyfłasi tam od W.Pa. 
na Kommiffarze pomnożyli tylko zamiefzanie? 

Odp: Kommiflarze wediug Inftrukcyi, które 
im dano, powinni bylifię zachować. Gdy Mi- 
niftrowie prezentowali mnie tych Kommiffarzów, 
żadnego z nich nie znałem. ; 

Prezy0: W Nimes, Montauban, 'y dales, lata- 
fie krew Francufka, y żadnego kroku nieczyni- 
łeś dla przytlumienia zawiązków Kontra-Rewo- 
lucyi, aż do owego momentu, gdy Dufailant z 
nią w Cevennes wybuchnął? ; y 

Odp: Te rzeczy do mnie nje należą; Mi- 
niftrowie byli za to w Odpowiedzi; ia potrze- 
bne im rozkazy dawałem na to. 

Prezyd: Opłacałeś (woie Gwardye w Ko- 
blenz 2 5 

Odp: Skoro dowiedziałem fię, że Leybgwar* 
dye zbierały fie z drugiey firony Renu, fam prze- 
fzkodą byłem do opłacenia onych. 

Prezy: Bracia W. Pana ziednoczyli Emi- 
grantów pod W. Pana Chorągwie. Niebroniłeś 
im tego pierwiey, dopiero wtedy, kiedy iuż po 
czafie było: Dowód tego mamy w Bilecie pi- 
fanym do W.Pana od iednego z Braci, nafiepu- 
iącey treści: „ Pifałem przeż Pocztę; my obadwą 
„ iednym tylko tchniemy duchem, równą gor+ 
„ liwością iefiteśmy naufiugę jego ożywieni Śc. ,, 

Odp: Zadnego Lifiu od Braci moich hieuznae 
łem; y niewiem nic o tyni Bilecie. 

Prezyd: Armia przy końcu Lifopada Ro- 
ku 1791. złożona była tylko z 100,000. Zoł- 
nierzy, zaczym nie czuwałeś za beśpieczeńftwem 
Krain? 

Odp: Dawałem Minilrom potrzebne rozka- 
zy na przyśpiefzenie wybierania Rekrutów, E- 
taty były ZgromoOzeniu przełożone, ieżeli omył- 
ka iaka w tey mierze zafzła, tedy niemioia te 
ieft wina. i 

Prezyd: Byłeś pochopem Woyfku do De- 
zercyi dla wydania tegoż Woyfka Braciom fwo- 
im; to fię pokazuie z Liftu przez Toulongeon 
pifanego do Braci W. Pana. Do Obcych Dwo- 
rów naznaczyłeś famych tylko Agentów wiaro- 
łemnych, tak dalece, że niektórzy z nich fara- 
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lifię nawet Woyfka Aufryackie od Granicy Tu- 
reckiey odciągnąć ku okolicom Renu? 

„Oep: To iet fałfz. 

Pzezyd: Zapożno dałeś wiadomość o tym, 
"że Prufacy fa przed Bramami nafzemi? 

Odp: Ponieważ ia fam niedowiedziałem fię 
prędzey o tym. - 


Prezyd: Na Miniftra naznaczyłeś Abancourta, : 


który Sieftrzetcem ieR Calonna. Dopuściłeś o- 
bnsżenia nafzych Fortec, y zabrania Longwy? 

Odp: Niewiedziałem, że Abancourt ieft Sie- 
frzeńcem Calonna. Obnażyć. Fortec niekaza- 
łem, y 
nigdy. 

Prezyd: Znifzczyłeś Marynarfiwo nafze, 
Officerowie dezertowali; Urlopy im wydawano? 
” Odp: Jle w mocy moiey było, wlzyfiko u- 
czyniłem dla zatrzymania Officerów. Gdy Zgro- 
madzenie żadnego Dekretu nieferowało, że Mi- 
ħiter Morfki fracił zaufanie Narodu ; fądzi: 
łem więc, że go na tym ftopniu zatrzymać 
mogłem. 

Prezyd: Utrzymywałeś zamiefzania na St: 
Domingo ; Ageoci W.Pana wprowadzili tam roz- 
ruchy y Aryfłokracyą? 

Odp: Jeżeli Ludzie iacy wznjeciii w Ofa- 
dach rozruchy, tedy to przeciwko moiemu roz- 
kazowi ftało fie. 

Prezyd: Kray wewnątrz przez Xięży za- 
kłocony y. zachwiany zofłał; W.Pan dawałeś im 
Protecyą, y do Bilkupa 0e Clermont. powiedzia- 
łeś: że przywrócifz Katolicką Służbę Bofką, iko- 
ro tylko dopniefż dawnieyfaey mocy fwoiey. 
Gwardyą W.Pana dla niepatryotycznego poftę- 
powania jey, mufano odprawić, a iednak'przez 
W.Pana zoftala iefzcze opłacana? 

, Cdp: Dopoty Zold odbierała, dopóki znowu 

niezofiałą umieszczona. 

Prezy0: Zatrzymałeś Gwardye Szwaycar/kie 
przeciwko zakazowi Konftytucyi. "W. Paryżu 
Kompanie fekretne pod Komniensdą 0'Agremont 
Gc: opłacałeś, 

Odp; Robienie Kontra-Rewolucyi, nigdy w 
myśli u mnie niepowfało. 

Gr: Prezyð: Miałeś podobne Proiekta y wiele 
b ofiarowało fię W. Panu do ufkatecznienia 
Jch. 

t „ Odp: Jeżeli fię to zdarzało, zawlze Oloby 

akie gą fiebie odprawił 

 odprawiłem. 
Prezy0: Nieutrzymywałeś poważenia dla 
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Narody 
Ni 3 š . 
w temczech, niedopominaige fię fatysfakcyi za 
afrónty Na, Pre 
arodowi wyrządzone? 


: Odp: Dyplomatyczna Korrefpondencya przes 
ciwnie swiadczy, 


podobnego kroku niebyłbkym fię dopuścił ' 


l Prancufkiego w Hiszpanii, we Włofzech, 


Prezyd: Dnia ro. Sierpnia około godziny gi 
ranney mufztrowałeś Szwaycarow, y ci na W, 
Pana rozkaz, nayprzód dawali ognia. 

Odp: Urzędnicy Municypalni byli przy mnie; 
Zamek niebeśpieczenftwem był zagrożony; ia 
byłem ŹZwierzchnoicią Kondtytucytną, mufiajem 
więc Zamku: bronić. 

Prezyd: Na owym dniu lała fie, krew na W. 
Pana rozkaz? 

O0p: To niepodobna ; ia tego niekazałeni. 

Prezy0: Czy nie zlecileś Septeuilowi, ażeby 
on handlował Zbożem ? 

00p: Nic niewiem .e tym. 

Prezyd: Dla czego nie Sankcyonowałeś De- 
kretów przeciwko Xiężom Nieprzyfiegłym, y 
wzgledem Obozu przy Paryżu? 

Odp. Poniewaź Konfłytucya dała mi Prawo 
na to. 

Z Bazylei Onia to, Grudnia. Pod 
protekcya y obroną Oręża Francu- 
Jkiego, teraz y Miefzkańcy Bifkupftwa 
Bazyleyfkiego na Zamku Porentrui za 
Wolnych y Niepodległych ogłofili fię 
Obywatelów, y fwemu odtąd Zwierz- 
chnemu Panu, to ieft Bifkupowi Bazy- 
leyfkiemu wyznaczyli Penfyi dożywo- 
tniey 6.000. Tałarów; każdemu zaś z 
Kanoników Katedralnych po, 300. Ta- 
larów uchwalili. 

Z Sztokolmu ð. 20. Listop: Pofek 
Rofsyi/ki Hrabia Je Stackelberg naydu- 
iacych diẹ tu Francufkich Kmigran- 
żów, pod fwoią wzioł Protekcyą. Dy- 
ftyngwowańfi między niemi fą:. Hrabia 
Je St: Priest, y Chevalier e Besugner, 
którzy miefzkaią w Pałacu Polła rze- 
czonego. 

00 Niżfzey Elby Q. ty. Grudnia. 
Lifty z Amsterdamu pod dniem 1r. 
Grudnia donofzą, że do Uliefingen 
FEfkadra Angielfka zawinęła. - 

Z Manheymu Onia tz. Gruonia. 
Wczora przyciagnęło tu 3,000. Woy- 
ika z Bawaryi z znaczną Artylerya, 
a 4,000. Zołnierzy Bawarfkich nadcią- 
enie iefzcze. Francuzi zaczawfzy od 


„aSpiry do Moguncyi, ftoia nad lewym 


brzegiem Renu w oddzielnych Korpu- 
fach, y cale blifko przed tuteyfzą For- 


tecą ; przeto. dziś dano rozkaz Inże- 
nierom na obferwowanie tych Bateryi, 
które zaczęto fypać przed Fortecą 
nafzą. 

Z Trewiru Onia-9. Grudnia. Dziś 
Francuzi podftąpili znowu ku nafze- 
mu Miaftu, y teraz właśnie około go- 
dziny 5. po południu huczenia harmat 
ftyfzeć fię daią w ftronie ku Pellingen. 
Wfzylcy tu w wielkim fa krzątaniu- 
fie. *"Woyfka tuteyfże z pośpiechem 
rufzaią za Miafto, dla fpotkania fię 
z Nieprzyiacielem. 

Raniony Austryacki Generał Hra- 
bia 3e Sżarray, naydnie [ię teraz w Ko- 
lonii. W obu ramieniach znaczne od 
kul harmatnych ma kontuzye; wfzak- 
źe ieft nadziela, że do zdrowia zno- 
wu zoftanie przywrócony. 

Z Wiednia Onia 4. Grudnia. Ce- 
farz Jmć w Liście pifanym do Stanów 
IVęgier/kich, zanofi Rekwizycyą, aże- 
by 5,000. Rekrutów y 1,000. koni na 
ośtatnim Seymie do ftawienia uchwało- 
nych, niezwłocznie teraz były przy- 
ftawione; zachęca oraz w tymże Li- 
ście Stany namienione, ażeby ze 
wfzelką trofkliwością y pośpiechem 
ftarały fię  Kompletować y do Marfzu 

rzy(pofobić  Z7/egier/kie Woyfka Naro- 
przylpofobić /7egierjkt W: 2 
dowe, które, Gak Celarz Jmé w Li- 
ście tym wyraża) fkładatą Siłę Gło- 
wną y Czoło Armii iego. = 

Z Turynu nia 29: Listopada, 
Woyfka nafze odebrały znowu nazad 
Francuzom Miafto Sospello, y Gene- 
rał Strasolðo z Korpulem Woyfka Nie- 
mieckiego y. Milicyi Kraiowey od 5000. 
Zołnierzy zupełne zwycięftwo nad 
Francuzami odnioft. Francuzi ftracić 
mieli 400. ludzi fwoich. Nafze Woy. 
fko zdobyło 4. harmaty y 2 Chora- 
gwie. Zburzenie przez Francuzow , 


> R . s f 
Miafta Oneglia roziątrzyło umyft Lu- 
du do tego ftopnia, że cały ray te- 
raz uzbraia się. 


W Sardynii Obywatele tame- 
czni, podobnemi tchną Sentymentami 
przeciwko Francuzom, wfzyitkie Klas- 
sy Miefzkańców Sardynii przyftawuią 
pieniądze, Zboże, Woyfko, konie &ć: 
na obronę Kraiu. Rozumieią, że je- 
dna Sardynia wyftawi do 30,000. Woy- 
fka, gdyby ią miano napaftować. 


Z Rzymu Onia t. Grudnia. Z Nea- 
polu donofzą, Że tam po rozmaitych 
częściach Miafta uformowało fię Kor- 
pus od 29,000. ludzi z Szlachty y Mie- 
fzczan. Na Królewfki także rozkaz, 
wfzyftkie harmaty, wfzyftkie Bate- 
rye pływaiące, y wfzyltkie Baty Pus 
fzkarikie urządzaią , wfzyftkie Okrę- 
ty Woienne y Fregaty uzbraiaią, po- 
trzebną liczbę. Maytków zaciagaią, y 
w powfzechności mówiąc, całą Potęgę 
tak Lądową iak y Moriką kompletuia, 
y fpofobem Woiennym naobronę Nad- 
morikich brzegów y całego Kraiu o- 
porządzaią. 

Z Hagi ania tg. Grudnia. Wczo= 
ra niefpodziewana dofzła tu wiadomość, 
że Francuzi z Armią przeznaczoną do 
wtargnienia* do Krajów Pru/kich w 
Cyrkule Westfalfkim leżacych, obroci- 
li Marfz przez Holender/kie Territo- 
rium przy Venloo, bez zgłofzenia fię 
nawet do nas o. wolny przechod. Zda- 
ie fię właśnie, że Francuzi umyślnie 
dopufzczaią fię takich kroków, w tym 
iedynie zamierzeniu, że wzniecić chcą 
zatargi z Rzpltą nafzą. > 

Z Mastrycht donofza, że ciężfza 
Artylerya Francuzów w nocy z dnia 
11. na 12. z LeoJium rufzyła daley, y 
że na dniu 12.0 3. mile od Maśtrycht 
widziana była. 

Głofzą tu, że 20,000. Prusaków 
z okolicy Koblenz pomafzeruie do West- 
folii, dla zafłonienia tam Prowincyi da 
Króla Prujkiego należących. 


NUMER 4. 


SUPLEMENT. 
DO GAZETY WARSZAWSKIRY 


W SOBOTĘ DNIA g. STYCZNIA ROKU 793. 


Z Warfzawy Onia 5. Stycznia. Z okazyi podanego od nas wiadonie- 
go do Nayiaśnieyfzey Konfederacyi Generalney Memoryału, podobałofię Au- 
torowi Korrespon0enta Warjfzawjkiego w fwoim oftatnią razą wydanym pi- 
śmie, różne inwektywy y Sarkazmy na nas wylać ; na które nayfkuteczniey 
odpowie naftępuiący, Artykuł z Grodna. 

Z Grodna dnia 29. Grud: Dnia 27. tego Miefiąca, na Sefsyi Konfe- 
deracyi Generalney , czytano Memoryał Przełożonego nad Gazetą War- 
szaw/ką przeciwko Autorowi Korrespondenta Warszawfkiego; tudzież, donie- 
fiono Artykuł w tymże Korresponóencie pod Num: 100. pod Tytułem Gul- 
licyar znayduiący fię, y wiele fałfzu krzywdzącego Oyczyznę Nafzą w fobie 
zawieraiący. Zaczym Nayiaśnieyfza Generalność poruczyła JP. Marfzałko- 
wi Konfederacyi Generalney , aby zalecił Policyi Warszauwjkiey zakazanie 
dalfzego Drukowania Korre/pondenta W arszawjkiego; oraz, ażeby Autor te- 
goź,Pifma, za wyżey wfpomniony Artykuł z Gallicyi, był do Sądow Mar- 


fzałkowfkich zapozwany y ukarany. Przytym teź poruczono Xiążęciu Jmci 
Majfsafkiemu Bifkupowi Wileń/kiemu, żeby tegoż Autora Korrespon0enta 
Warfzawfkiego, iako fwego Plebana, natychmiaft z Warfzawy rewokował 
na mieyfce (wego Parafialnego Kościoła w Nowym Dworze: pod GroJnem 
zoftaiącego (*y 

Tegoż Dnia Konfęderacya Generalna dawała Publiczną Audyencyą JJ. 


. 
"———— NY aeaa —— NZ RL 


C) W wyżey wyrażonym Artykule pod. Tytułem z Gallicy; w Korrespondencie War- 

szawłkim położonym, fame tylko fałsze są umieszczone. Wałfz, że iakoby zwykle Reynienta 
ke olfzcze teraz znoszono. Fałsz, że czynią fię takie Dezercye lub Emigracye , iak w 
kum Artykule opisano &c. Co za dziw, że Autor Korrespondenia Warszawjkiego , ten Arty- 
k wydrukował, gdy on dawniey śmiał w fwym Dziele wydrukować ow bezecny faszkwil 
wic, znieylzą Nayiaśnieyszą Konfederacyą Generalną, pod Tytułem: O Rokoszu peod Targo- 
Lipca oczątek tego haniebnego Paszkwilu położył on pod Nnm: 54. dnia 19. przeszłego 
Lisca a koniec śmiało Kontynuował w nafiępsym Num: 55. dwia 21. tegoż przeszłego 
Naros to ieszcze zalecaiąc Publiczności, iż to Pismo ief Ciekawe y Mocne. Procz Praw 
kowae P te > przez samo Sumnienie niegodzi fię na neypartykuJarnieyszego „Człowieka dru. 
b Jąk o ilow, a dopieroż na tak wysokie y natak wysokim Dofłoieńftwie - zoftaiące O- 
Z: ak teraz powroci ten Korrespondenta Warszawfkiego Autor do swey Plebanii, będzie 
mia pogodną y potrzebną parę do czytania Teologii Moralney.sz i icie o Paszkwilach. 


W 
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PP. Putkamerowi Ciwunowi Xftwa Zmudżkiego Marfzałkowi Konfederacyi 

Woiewodztwa Miń/kiego, y Węclławowiczowi Konfyliarzowi Konfederacyi 

Powiatu Rzeczyckiego, iako Delegowanym respectiuć od fwoich Woiewodz- 

twa y--Powiatu; którzy po wybornych Mowach (wyrażających winną‘ Reko- 

gnicyą N. Generalności , w celu nieodftępnego z nią trwania w iednymże 

Duchu y ufiłowaniu o dobro Rzpltey) oraz po odebraney odpowiedzi od 

Xcia Jmci «Supiehy Kanclerza W. X. Litt: Marfzałka Konfederacyi Gene- 

ralney Litt: w Głofie ut poważnych godnym, zaprofzeni zoftali do pofie- 

dzenia teyże Sessyi , która fię daley kontynuowała na uftępie. 
Wyznaczenie Konfederacyi Generalney Pofelftwa do Rzymu,. w tych- 
fię zawiera fłowach: | 

| Konfederacya Generalna Wolnych Oboyga Złączonych Narodów. —— Lubo iuż zleciła W. 

Małachowjkiemu Kanclerzowi W. Kor: aby zapewnił Stolice S. Apofloljką o Sentymentach Rzpltey, 
pelnych zawsze ulzanowania, y Synowikiego dla Niey pofłuszeńftya: chcąc iednak tym uro- 
czyściey. okazać, że wierna ieft zawlze Religii, która wolność y swobody dawnych Polaków 
` gruntowała, umyśliła Pofelftwem zapewnić dego, Świątobliwość: że wfzelkie ufiłowania fwoie ło- 
żyć będzie, aby wywróconą Wolność podnofząc, y przywracaiąc Rzpltą Wolną y Niepodległą, 
Wiarę Swiętą tym Swiętnieyfzą, że ód Wolnych wyznawaną , naymocniey zapewnić y ube- 

E śpieczyć mogła. Na ten koniec nominuje Przewielebnego w Bogu Jmci Xiędza Sierakow/kiego 
Bilkupa Pruśniańjkiego Konfyliarza Konfederacyi fwoiey, y onegoż w Pofelftwie do Rzymu wy- 
fłać poftanawia. Dan w Grodnie na Selfyi Konfederacyi Generalney Obyga Narodow Dnia Piga 
tnaftego Decembra, Tyfiąc Siedemfet Dziewiedziefiąt Drugiego Roku. 

Z Frankfurtu dnia ty. Grudnia. Podług Liftów z Manheymu, Fran- 
cuzi w okolicy tameczney zgrómądzeni, cofaią fię wftecz przez *Miafto Spi- 
rę. Domyślamy fię więc, że wiele Austryackiego Woyfka mufiało przybyć 
do Bryzgowii, ponieważ Francuzi zabierają z fobą y Kule y Bomby, y na- 
zad prowadzą. Dziś Żwawą, Kanonadę fłyfzano tu od ftrony Moguncyt. 
Król Prufki nayduie fię tu w Frankfurcie, a Landgraf Hefse-Kafetfki w 
Hanau. 3 

Z Paryża Onia to. Grudnia. Z Liftów Generała Custine y z donie- 
fień innych, miało fię to pokazać, że Miefzkańcy y Magiftrat Miafta Frank- 
fortu nad Menem załatwili Nieprzyiaciołom Rzpltey Francufkiecy Wftęp do 
Miafta, y że Generała Custine y Armią iego po Nieprzyiacieliku napafto- 
wali; zaczym Raða Wykonawcza kazała Deputowanych Miafta Frankfurtu, 
którzy tu przybyli względem Kontrybucyi od Generała Custine na nich 
nałożoney, tymczafem pobrać do Arefztu, y ściśle ich dopilnować. 

Na dniu 27. Liftopada, Deputowani y Reprezentanci Stanów Wolnych 
Bifkapftwa niegdy Bazyłeyfkiego na Zamku w Porentrui (Bruntrut) ziedno- | 
czyli fię na Konstytucyine Zgromadzenie Narodowe; zrzekli: fię fwoich Zwią- | 
zków z Rzeszą Niemiecką y z Bilkupem, y deklarowali fię Rzecząpospolitą | 
Wolna y Niepodległą, pod imieniem Rzeczypo/politey Rauracyeń/kiey. Re- | 

,prezentanci tey Rzeczypospolitey nowęy, kazali Kommendantowi Francu- | 
Jkich Woylk oznaymić o zapadłey tey ich Konstytucyi nowey, reklamuiąc | 
przytym nfkutecznienia Dekretu pod dniem 14. Liftopada. Na tym funda- 
mencie Rada Wykonawcza potrzebne pofłała Ordynanse, końcem zabeśpie- 
czenia dla Rzeczypo/politey Rauracyeńfkiey naydzielnieyfzego wfparcia y fil- 

Ą -ney Protekcyi Braterfkiey od Rzeczypospolitey Francujfkiey. Ta nowa Rzecz- 

AS. pospojita Rauracyeńfka, iak trudna ieft do wymówienia, tak trudnieyfzą 

AS podobno będzie do utrzymania fie, z 


Z Nizza donofzą pod dniem 19. Liftopada, że Piemonczycy y Nie- 
przyiąciellkie Woyfka popełnili nayfrożfze przeciwko: Francu/kim 'Jeficom 0- 
krucieńftwa. Gdy Woylka nafze zabrawfzy. znowu Miafto So/pello, do nie- 
go wefzły, zaftały tam przyćwiekowanych iednege Kapitana y iednego Do. 
bofza Reymentowego, na Wolności Drzewie, pierwiey tam przez nas zafa- 
dzenym. 

Z Paryża 0. ry. Grud: Gdy na dniu 11. Prezydent Miafia Paryża przyiechał do Temple 
Po Ludwika XVI. dla fawienia go u Kratek Naro: Zjazdu, nafiępuiącą do. niego rzecz uczynił: 
» Prawo mnie zleca deklarować W Paru, że Ziazð Naro: czeka na przybycie iego do Kratek, 
» ia W.Pana tam zaprowadzę.,, Daley Sekretarz czytał w Jzbie Ludwika, Rowa nafiępuią- 
ce: „Dekret Naro: Ziazðu pod dniem 6. Grudnia Artykuł piąty. Luówik Kapet. ftawiony bẹ- 
» dzie u Kratek Narodowego Ziaz0u dla dawania odpowiedzi na zapytania, iakie Prezyduiący 
» iemu czynić będzie: ,, Po tym czytaniu, pytał fię Ludwika Kapeta Prezydent, czy chce [cho- 
dzić na dół? Ociągał fię na moment z odpowiedzią Ludwik, y rzekł: ,, Niezowię fię. Ludwik 
» Kapet; Przodkowie moi zwalifię tym Imieniem, ale mnie nigdy iefzcze tak nienazywano; 
» Wrefzcje fiutek to iet owego pofłępowania, iakiego inż od 4. Miefięcy gwałtownie dozna- 
» wfzy, wytrzymuię. Dziś rano Syna mioiego odemnie rózłączone, tey pociechy mnie pozba- 
» Wiono. ©d dwóch godzin czekałem iuż na W.Pana. ,, Prezydent niedawizy odpowiedzi “na 
to, znowu go wezwał do fchodzenia na dot. Ludwik zezwolił na to, zfzedł z Wieży , wfiadł z 

rezydentem y z dwoma Muntcypalnemi do Karety, y około godziny 1. po południu do: Zza- 

zdu Narodo: poiechał. Przybywizy do Kratek Ludwik, miał na sobie fuknią żółtawą, kapelufz 
trzymał w ręku, zdawał fię fuchać z uwagą, żadnego wzrufzenia- y niefpokoyności żadney po 
obie. piepokazywał, fiał z początku przy Kratkach, daley za pozwoleniem ufiądł, y na zadawa* 
Be Pytania odpowiadał. Po Interrogatoryąch zakończonych, prowadzono Ludyika do Sali De- 
Putacyjney, gdzie kawalek Chleba pizyiąłyi,y powiedział: że był iefzcze naczczo. Poczym 
Znowu wfiadfzy do Karety z Prezydentem „powrócił do Temple, gdzie około pół do 7. wie- 
czorney przybył, Ziadł razem Obiad y Wieczerą, która Ikładała fię z 6. Kotlettów y z ka- 
zde. p atwa. Dwie Szklaneczki białego wina, y kilifzek wina Aliskantu wypił, y fpać fię 
ołożył, 

Damy zaś Antoinette y Elzbieta, w wielkiey. zoftawały niefpokoyności, pytały fię, czy 
Ludwik luż powrócił. Antoinette (Królowa) chciała widzieć fwoiego Meża; nalegała, ażeby 
jey Syn mógł oglądać Qyca (wego. Gdy Ludwika od Familii iego rozłączono, Madame Elźbie. 
ta rozumiejąc, że go inż prowadzą na śmierć, rzuciła fię do nóg Komumendanta Sanierye pros 
fząc, ażeby z nim póyść mogla razem. 

Załolny tan Ludwika, isfze wrażenie fprawił na umyfłach,. aniżeli fie fpodziewali Marat, 
Roberispierre, Chabot, Merlin, Bazire. Pomimo tego, lękamy fię iednak, ażeby Partya żądaiąca 
Smierci iego, zamiaru (wego z łatwością do fkutku nieprzywiodła: Lud będzie utylkiwał nad 
m leczesliwym „Ludwika lofem, zgani Dekret iego śmierci, ale żadnego może kroku dla'wfrzy» 

ania Exekucyi iego nieuczyni. 

by a Wielu Ofob zdanie y życzenie było takie, ażeby Ludwik niebył uznawał Ziazðu, y ażee 
f ‘Sola niebyt odpowiadał. Zdaie fię też, że taka iego była Planta pierwfza ; ale zafrafzono 
A do SYowano z nim, y pokazano mu obietnice, z któremi igra(zkę (obie czynić będą. Co 
ple A: mocniey wipiera, iek to: że inż o godzinie 10. ranney Luowik miał rufzyć z Teme 
4 ZA ł OPlero około godziny 1. aktualnie rufzył; że Santerre około godziny r1. galopem przy» 
e" Temple do Ziazdu, gdzie z Prezyduiącym Barrere y z niektóremi z Deputacyi fekre- 
nie konfer (BY TESREY y S meputacy i 

t z n Srowal; poczym miu, iak głoszą, źleceńie dano, negocyować z Ludwikiem, y powie- 
dziec mu, żę gy (Santerre) ma rozkaz ftawienia go albo w dobry fpofob, albo gwałtem do 
Narndo: Ziazdu, y gdyby Ludwik nieuznawal Ziazðu, albo odpowiadać niechciał; tedy Zsazd 
wzdiyganie lię igo przyjmie za Zeznanie, yna mieyfcu zaraz go zdekretuie. Te powody 
miały Króla nakłonić do udania fig do Ziazdu, y do odpowiadania. 

Target y Tonchęt, których Ludwik obrał fobie za fwoich Poradników y Obrońcòw, obae 
dwa wymowili fie y ftawać niechcą. 


DONIESIENIA Z WARSZAWY DNIA 5. STYCZNIA R. t793. 


W Kfięgarni Gróllowjkiey w Marywilu w Sali nad Bramą, znayduie fię: (1) Kalendarz 
Polityczny dla Króleftwa Pollkiego y W. X. Litewikiego na Rok Paniki 1795. podług Mery- 
dyanu Warfzawikiego ułożońy, w ordynar: oprawie Zł: a. gr: 15. w dobrey Zło: g. Ç$) Kalen- 
darz dokładny Gofpodariki ułożony podług Stylu Gregoryańlkiego y Rulkiego na R. P. 1795. 
który iet Rokiem zwyczaynym rmniącym 565. dni, podług Merydyanu Warfzawikiego dla Kró- 
letwa Polfkiego y W. X. Lit: wyrachowany. Zł: 1. (5.) Kalendarz Scienny na Rok Pańlki 1795. 
z Pocztą gr: 24. | 

Dnia 7. y dnia 8. Stycznia odprawiaćfię będzie Aukcya naLesznie w Kamienicy JP. dakopsa* 
nowey pod Cyrk: 4. Nrem 5. przez Michała Grólla Auk: Uprzyw: na Rzeczy nafiępuiące, ia- 
ko to: Kolalka, Zegarki Złote y Srebrne, Stoliki, Kantorek, Kanapa, Fuzye , Portrety, Ko. 
persztychy, Paraban z Firankami kitaykowemi, Miedź, Cyna, Luftra, Cznie, Futra, y inne ró- 
żne Rzeczy, od godz: 2. po południu, aż do 6. z wieczora. 

Obwiefzczaią fię Kredytorowie y Sukcefforowie, tudzież iacykolwiek Kompetytorowie , 
Prawa y Pretenfye do Subftancyi po niegdy JP. Elżbiecie Rudnickiey pozofiałey maiący, y mieć 
pretenduiący; iż fą do Urzędu Radziec: Miafta Lefzna przy Warszawie, na Jnftancyą Ur: Jnfty- 


gatora tegoż Sądu Pozwem pierwlzym Edyktafnym na d; ag. Mca Grudnia Roku 1792. wy- | 


izłym, Edyktalnie zapozwani; którzy za fżeść Tygodni od daty Pozwu rachuiąc, w zwyz 
wyrażonym Sądzie ftawić fię, Pretensye [we okazać, y Sprawy attentować powinni. 


Ur: Maryanna O/muljka UWr: niegdy Jakoba y Katarzyny Brzezińjkich Corka, po wzię- 
tym w Lublinie fzlubie z Ur: Woyciechem Osmuljktm przez lat blilko 4. przemiefzkawfzy , 
nayprzod przez tegoż Męża 5. lat nieprzytomiego opufzczona, za powrotem zaś jego pokil- 
ku Miefiącach w Łucku około Swięta Narodzenia S. fana w Roku 1781. pod pozorem fzuka* 
nia przez niego fłużby porzucona, użyła pilności wfzelkicb, nawet przez Procefs z Konfyflo- 
rza Łuckiego wyniefiony , do wyfzukania tegoż zbiegłego Męża, y tylko fiyfzawfzy , iakoby 
przed lat bliko 6. miał być widziany w Dubnie y Katerynburgu za Krzemieńcem, gdy pewney 
o życiu lub śmierci iego wiadomości dotąd mieć niemoże, lubo y w Gazetach już pod dniem 
16. Czerwca Ruku przefzłego doniefienie umieściła; ieżeliby kto o tymże jey Mężu wiedział, 
taż Ur: Ofmuljka na fłużbie we Whi Barmakach w Parsfii Rówieńlkiey na Wołyniu: zofłaiąca, o 
doniefienie do JX. Jnftygatora Koulyfiorza Łuckiego Łacińs: dopralza fię. 


„ Z Mocy Rezolucyi Sądu Kommiffarikiego Refkryptem JKMci do rozfądzenia Sprawy 
Konkurfowey Star: Moska Her/zkowicza z Lelowa z iego Wierzycielami y Dłużnikami wyznae 
czonego, uwiadomiaią fie ciż Wierzyciele y Dlużnicy, aby na Terminie Kommilffyi w Kamie- 
nicy Ur: Jana Bsałobrzejkięgo w Rynku M.S.W. sytuowaney, dnia 15. Miefiąca y Roku bieżących 
z Odroczenia przypadającym, odbywać fię maiącey fawali, y na Zapozwy przeciwko fobie wy- 
dane odpowiedzieć byli gotowi. i 

Archikonfiaternia Literacka przy Kollegiacie Warfzawfkiey, dofirzegaiąc Fundufzów Ad- 
minifracyi iey podległych, a msiąc Kamienicę w Warszawie pod Nrem 102. na Ulicy Piwney 
ftoiącą, wolne do Naymu od nadchodzących Świąt Wielkanocnych, takową Kamienicę na Piwney 


Ulicy (procz pierwfzego Piętra, iako iefzcze w Arędzie będącego) na publiczną Licytacyą do 


Rocznego lub trzyletniego Arędowania wyftawnie, y czas odprawiania teyże Licytacyi w dniu 


10. tego Miefiąca o godzinie s, po południu na Ratuszu Miafia S. W. za dozwoleniem Magi- 
- ratu naznacza. 


Sąd j KMci Kommifarfki obwieszcza po drugi y ofatni raz wszelkich Wierzycielow 
do Subftancyi Szl: niegdy Bluma Prawa y pretensye maiących, ażeby na dniu 10. Stycznia 
Rokù bieżącego » godzinie drugiey po południu w Rezydencyi JP. Jana Białobrzejkiego Kom- 
mifarza, dla attentowania publikacyi Dekretu finalnego, Oraz wykonania przyfięgi (komu wy» 
padać będzie ) osobiście fiawili fię, ato pod upadkiem w Sprawie, y odsądzeniem od pree 
te nsyl. 


